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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

Ostatnia data gazet sankt-petersburskich jest 
dnia 11 sietpDła.

W lelki przegląd g w ard yy  Cesarskich odprawił
się d. 8 t. m - C e s a r  z Jegom ość , w to w a r z y s tw  ie NN.  
W ielk ich  X iążąt, M iku Ł aja  i  M ic h a lA ,  o to c z o n y  
s w y m i  adjntantan i i jenerałam i udał s ię  konno na  
pole Marsowe, gd z ie  w o y sk a  różn ey  b ron i zgro
m ad zon e  b y ły  na w ie lk ą  paradę, w  l iczb ie  ok o ło  
4o,ooo ludzi.  N a y ja Ś n s e y sz y  P an  przejech a ł s z e 
regi W n e t  potvm k o lu m n y  p rze c ią g a ły  w  nay-  
w ię k s z y m  porządku przed J e g o  C e s a r s k ą  M o sc ią ,  
przed p oja /dam i N N . C e s a r z o w y c t i  i N a y ja ś n ie y -  
s z e y  W i e l k  1 e y  K ieŻ ń y  A  l e x  a n o r y .  P r z e g lą d  
ten ,  k tó r e m u  pogoda n a y p ię k n ie y sza  n o w e g o  b la 
sk u  dodaw ała ,  z a k o ń c z a ł  s ię  z w y c z a y n e m i  W t’e y  
porze m anew ram i.

Hrabia F erro n a f ,  par Frnncyi, poseł N. K. 
J. C. przy dworze N. C e s a r z a  Jegomości W s z e c h  
Rossy v, uwiadomił wszystkich francuzów', w  sto li
cy  tu leyszey  znajdujących  się, i i  w dniu i5  (a5) 
t. m., w kościele katolickim, o d p raw is ię  nabożeń
s tw o  uroc/yste ,  jako w dniu im ienin  N. L udw ika  
X V I I I , Króla F rancy i i  N aw arry [Cons. Impar.)

Podług gazety  senackiey , przez N ayw yzsze  
U kazy J. C. M. w ydane do Kząd/ącego Senatu:

D  25 lipca. B y ły  w ice  gubernator tqmski, 
radca stanu, Horlow, nayłaskaw iey m ianowany  
prezydentem rządu gubernialnego irkuckiego, i ra
zem  w i  niesiony na rzeczyw istego radcę stanu.

T ey ia  daty .  Prezydent izby włodzrmierskrey  
sądu c y w i ln e g o ,  radca s tan u  H a r a s im o w , n a y m i-  
J o śr iw iey  m ia n o w a n y  p ie r w s z y m  c z ło n k ie m  k an -  
c e l la r y i  rozgran iczen ia .

D nia  i sierpnia. Znaydujący się przy JrtiM- 
syi 'w K openhadze  sekretarz poselstwa, Ifadca k o l; 
legialny, Hrabia Scinti, w  nagrodę odznaczającey  
się gorhw ości w służbie, nayłaskawiey m ian ow a
n y  radcą stąnu.

U nia  5 sierpnia.  Jarosławski W ic e  G uber
nator, radca koliegialńy iXlarczenko , na w łasną  
prośbę, uw olniony od obowiązkow, a jarosławskim  
wicegubernatorem  m ianowany tam eczny prokuror 
gubernialny, radca koliegialńy Horański.

C e s a r z  Jegomość d. 28 m arca  p o tw ie r d z i ł  
O p in iią  R ady P a ń s tw a ,  p rzyzn ającą ,  na m o c y  
92 a r ty k u łu  19 punktu  Przywr i lepi S z la c h e c 
k iego  , ra d cy  ty tu la rn em u  , B a z y le m u  Koza  - 
ćzkotpu, d ostoyn pść  sz la ch ec k ą ,  jako p o ch o d z ą 
ce m u  z o y ca  rangi ob er  o f icersk ie j’, t y m  bardziey ,  
że  o y o ie c  jego za życ ia  jeszcze s w e g o 1 prosił  o  p o 
l ic z e n ie  sy n a  sw e g o  d o  k lassy  sz la c h ty .  " .

R zą d zą cem u  Senatow i M in ister spratif du~ 
chnw nych i narodowego oświecenia radca ta y n y  i 
kaw aler X ią żę  Gol i cyn  d n ia  12 kw ietn ia  1823 ro- 
k u , w raporcie doruosł, iż znalazł potrzebnem, \y  
odbywaniu spraw o rozwiązaniach małżeństwa czy*  
li  dyspensacyach w wyznaniu ewangrłickiem  , u-  
stanow ić  porządek, ddpowiednif yszy do stosunków  
kościoła tego wyznania, wchodził do K om itetu  PP, 
M inistrów z przedstawieniem  w  punktach p on iż
szych:

1) W szystk im  Konsystorzosn Ewanjelickim,

które mają władzę biskupią, zostawić prawo Roz
w i ą z y w a n i a  przez siebie, dla przyczyn ważnych  
W s z y s tk i e  te małżeństwa w stopniach pokrewień
stwa i powinowactwa, które podług praw Kościo
ła Ewanjelickiego bez przełożeń do Monarchy mo
gą b y d ź  rozwiązywane.

2) W szystkim Konsystorzom Ewanjelickim, 
które nie mają mocy rozwiązywania małżeństw nie
p e ł n o l e t n i c h  i do zakończenia żałobnego terminu  
zostawić to prawo.

5) W szystkie Konsystorze o każdey dyspen- 
saryi mają donosić Ministrowi spraw ducho* nycb, 
ażi by on ze swojey strony mógł mieć baczność 
na działania ich w tym przedmiocie.

4) W przypadku równości głosow między  
Członkami Konsystorzów, przedstawienie ma iśdź 
d o ’Ministra spraw Duchownych, dla wyjednania 
N a y w y z s z E go  rozwiązania , przez Komitet PP. 
Ministrów.

5) Środek ten ma bydź czasowy, i będzie 
trwał tylko do utworzenie Jeneralnego Ewanjelic
kiego Konsystorza Państwa , gdzie postanowione 
bęcą i na ten przedmiot stałe prawidła; a co przez 
wypis z protokułow Komitetu Ministrów 3o s ty 
cznia i 20 lutego teraznieyszego roku, objawiano 
P. ^Uristrowl spraw’ duchownych i narodowego, 
oświecenia, iż Komitet, zgadzając się z przedsta- , 
wieniem, utwierdził j e , i C e s a r z  J e g o m o ś ć  na 
postanowienie Komitetu zezwala.

W edle Ukazu J e g o  C e s a r s k i e y  Mości R zą
dzący Senat, na Powszechnem Zebraniu Departa
mentów’ Sankt petersburskich, wysłuchawszy: n a 
przód:  Opinii Rady Państwa, w osnowie następu- 
jącey: „N a  Departamencie Praw in a  Powszech- 
nem Zebraniu Rady Paiistwa rozważany był ra
port Powszechnego Zebrania Rządzącego Senatu 
Departamentów hankt-petersburskich co do pyta
nia: czy należy poczytywać za farmliyny majątek, 
nabyty przez kupno od .krew nych jednego imie 
nia? Powodem do tego była sprawa następująca: 
Radca stanu kr erderowski  zapisał testamentem na 
famihją, mijając bliższych następców, majątek sw ćy,  
który prz>szedł doń nie drogą spadku, a prawem 
nabycia od krewnych. W ynik ły  ztąd spór, mię
dzy bliższymi następcami, a dalszymi krewnymi,ro*. 
wiązany w części Ukazem z dnia 3o listopada 1807 
roku, przez który postanowiono, iż majątek fami.  
liyny, przedany teyże familii, nie traci swey na
tury, i rozkazano : majatek familiyny , przedany 
przez V  erdsrowskiego  familii sw ey  i potym prze
zeń napowrót kupiony, uważać za familiyny; lecz 
że jedna część testamentem zapisanego przez 
derowskiego majątku, była przezeń tylko kupiona 
u krewnych; druga zaś pierwiey przedana kre
wnym, a potym znowu od nich kupiona, przeto  
ten Ukaz 1 8 0 7  roku przywodząc tylko ostatni przy
padek, to jest, przeciąży i kupli, zostawiał pierw
szy, t. j. prosto kupli, bez żadnego oznaczenia; 
przez co sprawa która była w rozpatrywaniu vr 
różnych urzędach, podpadła różnym sadzeniom. 
Izba Cywilna Riazańska, Kommissya próśb i Po
wszechne Zebranie Senatu, majątek, w pierwszćm  
zdarzenia oznaczony, uważały za dobrze nabyty, 
dla tego, że w Ukazie 1 8 7  roku nie jest nazwa
ny iamiliynym; a agi Departament Senatu pr«y-



zaawał go za famifłyny, opierając się na istotney my
śli Ukazu. Rada Państwa na Departamencie praw 
znalazła wyrok pierwszych trzech urzędów zaslu. 
gtłiącym z pierwszeństwem na utwierdzenie. Ra- 
da Państwa na Powszechnem Z eb ran iu , 'uznając 
zdanie to z prawidłami zgodnem, zgodnie z niem 
postanawia; tę  część majątku 1'P’erderowakiego, k tó 
ra. przezeń kupiona u faunlijantów, nie będąc pięr- 
wiey od niego im przedaną, uważać za" m#?ątek 
dobrze nabyty, z warunkiem, iżby to postanowie
nie miało moc prawa we wszystkich sporach o 
sukcessyą, do których ono w podobnem zdarzę- 
mu zastosowane bydź może. „  Na tey opinii na
pisano: „ J e g o  C e s a r s k a  Mość, nastałą Opiniją na 
Powszechnem Zebraniu Rady Państwa w sprawie
-r* i -  I, „  .» ■ n t <■ I- 1 :  > J  i____ ,

sza ko w polnych: Vice-hrabiego Corsin, Hrabiów 
Larocnejacquelin, Grundler i B eth isy, a Marszał
kami ^ptoinymi 4 półkowników.

Z  powodu p iwiększa ącey się ludności Pary
ża i napływ u podróżnych tak z prowincyi jak 
zza granicy , stolica nasza powiększoną zostanie 
nowem przedmieściem, które zamykać będzie 8oo 
_ oinow ^mieszkalnych, .lui w-yznaczono mieysce• - i / / J  j  «u»v*«vuw łtm

i rozległość przedmieścia, którego środek ozdobio
ny  będzie wielką fontanną. D rzew o, cegła 
i inne przedmioty potrzebne do budowy m i  są 
nagromadzone. Ta nowa część Paryża leży mie- 
dzy Sekwaną, polami Eiizeyskiemi i miey scem iw a 
nem L/iaitlot. J

, , • • . , ■ • j  , - . Jenerał Sebasliani pojechał do Korsyki, ov-
0 to: jak u w a z a o  mają tek ,  ku p io n y  od k r e w n y c h  c z y z ny swojey j  sądzą,  i i  t a m  z n o w u  d e p u t o w a n y ^
jednego im ie ni a ,  N ayyvyzey Ro t w i e r d ż i c  raczył  o b r a n y  będz ie .  p u c o w a n y m
1 wypełnić rozkazał: „ P rezyden t B udy BamUra Od czasu, jak w reku i 8o3 kruszec Palladium
X .P io t r  Łopuchin dnm  21 inaja 1833 roku.« 1 po- odkryty  został, pierwszy raz użyto w ParW u 
wtóre, sprawkę. R o z ka z al i : względem należyte- r.a medale, wy b,te w mennicy królewskiey Orzv- 
go Wykonania powyzey wypisaney Opinii Rady ścił go i z d a tn y m  do wvbicil  uczynił P a n 'Breant 
Państwa, przez J ego C esarska  M osc nayyvyzey i  Krojowi pierwszy medal złożył K r u s z c e  t,
potwierdzoney, i postanowienia Powszechnego Ze- odkryty r .  i 8o3 przez Panów Chenev x  i W a lla - 
brania Senatu Departamentów Sankl-petersbur- st6n, nazwisko swoje wziai
- Ir ! n U M <* O rl Wił? 1 ł -  11 KfH- Kil 1 1 na  »n i ■ 1.) Z ,. I. . ...   „ ______ .. I . ? . ' * . *

złożył. Kruszec ten, 
ów Chenev x  i W a lla - 

wziął od planety Pallas, odkry-

 — ----- ’ * - ,— i'--- ais Kosito\
wywód. A  ze przez pomiemoną, NAywyzey  po- D. 11. Hrabia Guilleminot
A  ——* t  a  « t # ł  — m  a  ł  I  m i l T  i O  I i  i  IZ 1 n 11 e t  i  ar— n  «« . .  . .       1 J  . .  1  1  * ,  . major jeneralny, na

p o ru c z n
d e m  m a j ą t k u  W erderowskiego z p ra w id ła m i  zgo- Mo i to r ,  d o w o d z ą c y  nacze lnie  d?uK„ „  Korpusem, 
d n ą  i r a z e m  pos tanowiono izby  to  pos tanowię-  u w i a d o m i ł  X i e c i a  Angouleme przez  gońca  Ł y s i 
n i e  mia ło moc  p r a w a  w e  Wszystkich  sp o ra ch  o nego,  o d a \  szym skutku s w oi ch  d z l ł a ń  od zdo-
Allkf'f'SSVfl. W lrt .orvch ono rl a n n r l n l u p n e t  - r l  . . .  T > -  * u

O - J  u  J  7  J

Izbom Cywilnym, Sądom Głównym i Jeneralnyn 
agim Departamentom przez Ukazy, również przez 
Ukazy (lać wiedzieć i wszystkim dalszym miey- 
icom urzędowym, również PP. Ministrom , Kon
trolerowi Państwa, Wojennym Jenerał Guberna
torom  i Wojennym Gubernatorom, zarządzającym 
I Cywilnemi spraw am i, Jenerał Gub<rnatorom, 
Gubernatorom Cywilnym i Naczelnikom miast; a 
do Departamentów Rządzącego Senatu i do Po- 
wśzechnego Zebrania Departamentów Moskiew
skich, równie i do Najświętszego Rządzącego Sy
nodu przesłać uwiadomienia Dnia 23 lipca i 8a3 r.

Kurs petersburski d. 7 sierp.: dukat hollenderski 
nowy n r .  7 5 kop.. Zmiana złota a r. 88^ kop. 
Zmiana srebra 2 rub. 70-} kop.

Nieustający dochod kommissyi umorzenia dłu
gów: 6# assygn. - po — — ioa — j

6§ brzęczącą monetą 98  — I
procentów

1 a . • i  „ “ ‘epizyiacieisa.i, uczaca idoo
iu zi wysż a z  Kartageny, końcem nabycia ży 
wności 1 in n jc  h p o t rz e b ,  pociągnął natychmiast 
przeciwko tem u ot/ działowi, natrafił na iego straż 
tylną we wsi Rootfa. i zabrał w niewola 3 ofice
rów 1 100 żołnierzy Stanąwszy d. 2<ł w GuaHiv: 
dowiedział się je„era ł Molitor, że nieprzyjaciel za-’
Is d ian!tW1 3 V .* -  n ,e^° oczekuk- Jenerał Zay- 

oddz ie ,nym korpusem, był w Gre- 
_ ar zie. Baiiasteros i Balunzar z główną silą i w y 

ciem woyska postąpili  tajemnie z okolicy G re
nady i Jaen do G uadalhuertuna w tey nadziei, z’e 
2gi korpus woyska, nie wiedząc o tern poruszeniu, 
nieprzewidzianego napadu tak łatwo nie odeprze. 
Lecz jenerał M olitor uczynił natychmiast rozpo
rządzenia, po trzebne  dojutrzeyszego napadu. Udał 
się d. 25 z całą dyw izyą jenerała Loverdo z Gua- 
diic przez Mereda, a jenerałowi Pelłejiort, dowo
dzącemu 6 tą  dyw izyą, kazał posunąć »ię z gór do 
Gueiago, jenerałow i zaś Dainon z Baza do A l m i a s .  
Nieprzyjaciel, po/egając naywięcey na swojey jeź- 
dzie, pospieszył z  Wyprawieniem 1200 keni przez 
Guadalhuertuna. W tern mieyscu nie mieliśmy 
jak 4oo jazdy, któr a już 12 godzin drogi odprawi.

F r  a  n c v a .
P a ry i, dnia  8 sierpnia

(z Korresponderita Hamburskiego.) t t  o   n.
Niedawno miała bydź mowa na radzie mini- ła, lecz jenerał Bon nemain, dowodzący "tą przednią
1 •  r v t r l i K i r  r u a n  r t w  t  m a  n a  o u o I a  /  c f r i J n  «         !  _  ._ v_ . 1i t r ó w :  czyliby rządowi nie należało przywrócić 

cenzury  gazet : do czego przez ostatnie prawo o 
dziennikach jest upoważniony. Z  artykułu umie
szczonego w gazecie Journal des Debats, ła two się 
daje postrzedz, że to pytanie nie zostało jeszcze 
rozwiązane

za-

strażą nie ociągał się z rozpoczęciem napadu. Szwa
drony hiszpańskie rozstawione przed miastem i 
między jego ulicami, j-dne po drugich przełamane 
zostały. Uderzyły potem szetegi nasze na loco 
koni do .boju uszykowanych. 'Trzykrotny napad 
doznał dzielnego odporu, lrcz nakoniec nieprzyja- 

l a z  gazeta donosi z P aryża  pod d. 9 sicr- ciel rozbity, poszedł w ęozsypkę i przez dwie go. 
Pnia,: . ^ , ra.b,a D audigne, kawaler Brular, Vice- dżiny drogi był ścigany przy odgłosie: Niech żyje 
H rabia  Jteiset, Hrabia Pttre, La Roche-Aymont, Król! Konstytucyoniści zostawili bojowi ko 
mianowani zostali jenerał porucznikami; Baron 
K entw inger  (który r. i 8 i3 dowodził w yprawie 
angielskiey z Helgoland do C urhaven , i od po- 
w ró tu  Burbonów, w randze pólkownika, w głó
wnym sztabie J. K. W . Monsieur zostawał), H r a 
bia Bouille, Margrabia Radaillac , Hrabia Alodeue,
Margrabia Pennevelles, Hrabia Clermont*Lodevet 
Xiążę Pil z Jamez, półkowmk Fantin-Desodoard,
P. M nitcu lm  , Baron Uurel i Lachaise-Berygni 
mianowani marszałkami obozowymi.

P aryż dnia  9 sierpnia  :
(z Korrespundenta W arszawskiego.)

Uról mianował jenerałami porucznikami Mar-

słane zabitymi, rannymi i bronią; zabrdi-m y im 
sztandar i 200 jeńców, pomiędzy którymi 5 pótkow. 
mków i 8 nizszyih oficerów. Z  naszey strony 
poległo 3 żołnierzy, a rannych mamy 2 oficerovr 
i 8 łudzi. 1’od jenerałem Bonnemain  ubito konia.“ 

/ ,, Po tey zwycięzkiey potyczce, jenerał B al-
lasteros, mający około 12 000 woyska, po różnym 
pochodzie na przód i wstecz, cofnął się do Huel 
ma. Jenerał Molitor sam śledził jego poruszenia, 
a dowiedziawszy się, że zajął obronne stanowi-ko 
w górach, postanowił d. 27 wyruszyć przeciwko 
niemu. Zważywszy, że żywność jedynie dosta* 
może a Grenady, przez jenerała Z a y ą t  osadzonev.



tani Jejfi#r&]a (Jt'do/iGctu ,2a ibHiźcttitnł 
Ifego dowódcy, 2>ayras ustąpił,  zos tawiwszy ty l 

ko jeden batalion, dla u t rzymania  porządku,  dopó
ki nasze Woyska nie przybędą;  co gdy nastąpiło,  
przeszedł cały batalion do nas przy okrzykach: 
iNiecn żyje Król! Mieszkańcy Grenady,  p ra w dz i 
wi  rojalisci, okazali nayżywszą radość z przyby- 
cia francuzów.  Rozstawienie różnych oddziałów 
na linii kort imunikacyyney aż do Grenady, zmni-y-  
Szyfo si ły jenerała Molitora do i 4 batalionów. Nie
przyjaciel  miał  dwa razy tyle woyska,  w k tó re m  
zn a jd ow ało  się w ielu s tarych,  doświadczonych żoł
nierzy;  lecz jenerał Mołitor, polegając na Walecz- 
n-sci  swojego woyska,  zebrał  je rano d 28 pod 
Monte!, gmar,  u łożywszy dniem wprzódy cały plan 
napadu l o  jednogodzinnym pochodzie', celem o- 
skrzydl-nia  nieprzyjaciela,  na t ra f i ł  na jeno s traż 
p rz edm ą  ze i 5o koni-złożoną,  k tóra z pobliskiego 
pagórka do naszey linii ognia dała. Kapitan Lan- 
U rn a , dowodzący s t rażą  bokową Hrabiego Mo- 

\ uderzył natychmias t  na ten poczet ,  i zniósł 
zupełnie.  Podpolkownik,  5 oficero.vie i 10 k on
n y c h  zołmerzy legio pod naszemi pikami; id wżie-

T / i W ^  a lniiyc*‘ z oficerem sami się
poddali,  t y m cz a s e m  jenerał  Corsin, na czele s t rze l 
ców postępując przeciw lewemu skrzyd łu ,  -aiał  
stanowisko pod las Abuneles,  a jenerał  B o n n tm a in  
W tymże czasie opanował  wzgórki pod Camvdlo. 
Ghciał temu nieprzyjaciel przeszkodzić,  lecz jene
ra ł  St. Chamans na czele s trze lców konnych zni 
weczył  wszelki opór, i woysko nasze przy odgło
sie dzwonów 1 oznakach radości mieszkańców we
szło do Campillo. Ludność lego miasta,  pomimo 
s t r z e a m a  konsty t n e y o m s t ó w , wskazywała  nam 
iciezki.  k tórędy  ich dopędzić lub od?iać można 
było. Nieprzyjaciel  w y p a r t y  z Campilló, cofnął  
*ię w nieładzie ku Cimbil ,  lecz jenerał Loverdo 
rzęs istym ogniem przymusił  g0) i£ się zwróci f w 
lewo gdzie poniósł znaczną s t r a tę  od jenerałów 
F c l le p n t  1 raver ot. Ogieu na wszystkich  miev- 
scaćh był nieus tanny,  szczególniej  2e s t rony re- 
Wc ucyomstów,  k tórzy mini, tę korzyść, i żzaymo-  
w a h  spadziste wzgórza. Nasi żołnierze słabo tył-
k o  n  a  ii h  w v t ł r 7 ' J V  n o n n o t i u l  ___ i • , . *ko na ich wy st rza ły  oopowiadać mogli,  gdyż 1 .  
«.el. wdzierać sie na skały, JeCZ dostawszy sie na 
Wzgórza, odplaoifi za to wdwoynasób,  tak i ż ’ n i 
gdzie me mógł się nieprzyjaciel  oprzeć ich n a t a r 
ciu. Lhoiał ki lkakroc powrócić do porządku,  l e c z  
nasze bataliony przymusi ły  g0 b a g n e t e m  do od 

'  w r  tu 1 zniszczyły większą  część lekkich pólkó.r 
pro w i ncy ona In y c h Ar ragoni i  i W a l e n c j i ,  zabrały 
im oraz rivue c h o r ą g / i e .  Nieprzyjaciel  w y p a r ty  
został koleyno ze wszystkich stanowisk,  l l i twa 
t rw a ła  do zmr-ku;  ciemności nocne wstrzymały
pog,.n za uciekającymi , k tórzy niezupełne zniszczę-
m e  opiekuńczym górom są winm,  gdyż jazda n a 
sza t rudności  w pochodzie w m.eyscach górzystych 
doznawała.  Nieprzyjaciel cofnął sie w n a y w ię k 
szym nieładzie przez Gambii zostawiwszy skały 
okry te  4 do 5oo zabitych i ranionych.  Zabraliśm y  
w  niewolą ooo zołmerzy,  tudzież 3o oficerów sz ta 
bow ych  1 mzszych Z naszey s t rony p o W ło  12 
zołmerzy 1 2 oficerów, a 4 o mamy r a n n i  ch. Świe t 
ne wypadki  d m a  28. tak od.ieły odwagę szeregom 
nieprzyjacielskim, ze naś tcpujacey nocy i5oo l u 
dzi zbiegło im z oLozu. Ballas tcros ,  odcięty od 
Z a y a s a ,  pociągnął w góry i 0Sa(Jzi} Fazo Alcon,  
Quesoda  1 Cazorta.  Przed n jm znaj  duje s ę ,cne'= 
rą ł  Poi ssać La tour, Vtory * całą swoja dy w izy ą 
ciągnie do b a e z a  1 F ilia  C arito ; a gdyby Palla  
steros chciał powrócić do prowincyi  Murcyi,  do
zna nowych klęsk od jenerała Loverdo ,  który  ze 
swoją dywizyą  do C u u d ix  pociągnął.  P rz r d  bit 
w ą  dnia 28 przysłał  B a lla d e ro s  kilku gońców ro- 
Zćym owych, lecas jego żądania odrzucone zo s t a ły 44 

P a r y  i  dn ia  i 0 sierpnia .
(z Gazety W arszau sk iey )

Odebrano tu  przez te legraf  z H a/any  nas t ę
pującą wiadomość rd  Xiecia A ngoulem e  do ,,re- 
zesa rady minis trów,  datowana <\ g l p . n e y  k w a 
terze w Carolina  d fi sierpnia.’ „  BallaU eros  pod
dał t ię  1 uznał  rejencyą.  “

Lis t  prezesa sądu w o jskow ego  w Katalonii,

pisany * M ai ar o d 23 Iipea; wyra ia ,  „ V. cysk« 
t a k  uobrą karność zachowuje,  i i  nigdzie jeszcze 
me byłem wezwany do ukarania  występków żoł
nierzy francuzkich,  popełnionych względem mie-  
szkanców hiszpańskich.  Ufność, zgoda 1 przyjaźń 
panu,ą  między łm zpanami  1 w o j sk i em  naszem, 
k tóre  się w sposobie prawdziwie  zadziwiającym 
sprawuje,  ! jak naj l epszym tchnie  d u c h e m . «

Szef batalionu du M allard  wyszedł  dnia 3o 
i .pca z parkiem ar ty le ry i  z Bajonny  do Burgos,
woyska ° dzŁrt'0 cz?ści głównego p a r k u

62 półk piechoty  l iniowey udał sie z R o sie li
do Bajonny. *

Santo/la  jest t ak  ściśle zamknię tą  , iż osad* 
jey odda w na nie ośmieliła sie uczynić wycieczki .  
W k r ó tc e  będzie oblężoną, jeśliby okoliczności t e 
go wymagały.

iu tey sze  dzienniki liberalne twierdza ,  iż Bar* 
cellona jest ws  wszystkie pot rzeby ojiatrzona,  t a k  
dalece, iż sprowadzone ukradkiem przez  angl ików 
owoee, jarayna i pszenica nie miały pokupu.

Bojonna dnia  3 sierpnia.
Osada w St Sebastian uczyni ła przed kilku 

dniami  wycieczkę , k tó rą  jednak woysko nie po* 
moslszy zadney s t r a ty  odparło.

, M arsylia, dnia  4 sierpnia.
Kaper  hiszpański zabrał  wczora  niedaleko 

zamku J j  d wa małe statki,  k tóre  chciały zaw inąć 
do P“r tu - Ludzie z tych s t a tków u c ie k l i ; kape r  
strzelał  do nich i zabił 2 maytków  , a inni  Przy -  
byli szczęśliwie do tuteyszego portu.

H i s z p a n i i  a .
M adry t dnia  3 i lipca.

(z Korrespondenta Hamku r ski e go}  
Z apewnia ją ,  że Król  wkró tc e  oswobodzony 

zostanie: przynaymniey  laka pogłoska rozeszła n a  
po wyjezdzie Kiązęcia Angouleme, iż Pan A'Court 
odebrał  pismo nas tępu jącej  t r e śc i :  „ Iż  on ni e
zwłocznie ma się u lać d o K a d y x u ,  dokąd n a d  
angirls 1 posyła 2 fregaty.  Poseł ma oświadczyć 
s tanom k o r t e z ,  że Anglia nigdy się n i r w d a w a U  
w r z a .  v żadnego kraju i nigdy nie będzie się w da
wała;  ale przez wypadki  zaszłe w S e w illi,  u j r z a 
ła się przymuszoną,  z Monarchami  Europy  spólną 
mieć sprawę,  dla oswobodzenia Króla hiszpańskie
go. Oświadcza p r z e t o ,  ustanowić amnestyą .  Cł
7n T n % kl Ói 7Z  "Z  rozum im  bydź narażon ym i, i  Angl ii  jechać chcą moga wsiąść na  ohie
gaty  i dopóki Król  Ferdynand  n ?c n i^ p o s t an o w i  

spokojni*1 b j d / m o g ą !  nictUlt rZyma.,?i*hf  Ą - A  tl
spodziesTać ^się *od A n tfi™ *  ^  P° Winni nicł<f«0 

Unia 19 b. m. zawinął  do V inaret % GibraU

M adry t dnia  3 sierpnia.
(z Gazety PFarszawkiey.)

Lazeta tu teysza umieściła rozmaite Wyjątki  
przejęty ch listów. Jeden z nich pisany przez Pa-
na / i l  1 nazwanego konstytucvynego posł* 
w Londynie , d no 1 pod d. 27 czerwoa tak nazwa-  
nem u nnnisfro wi interessów zagranicznych,  iż mu
«•! 7'r ° hJ d Układu 2 bankierem1 Bernales,
względem pozyczki ł o  milionów realów;  a bankier  
Cack; swoje cofnął w tey mierze propozycye.  Po
i*l d nay ;e VU; ’U na ł» " ^ u t e c z n o ś ć  s U r a ń  swo- 
lch, donosi ł .  Jab >t minist rowi  swemu,  iż ledwo 
mógł dostać 17,000 funtów szter l ingów,  a to nie 
pieniędzmi, lecz prochem,  żywnością i bron-ą, k tó-
r ilfn *  n  • i ■ r r zporząd7enia jenerała Mo-
n llo  Urugi list M ,n y  pisany z g lówney kw a te -
ry jigo w Sans pod d 28 czerwca,  wystawia  mi* 
nist rowi  woyny s m utny  obraz sianu jego: , Gdy-
bvsniy m u l ,  (pisze) lepsze y o y - k e ,  n o g l ib > . ś /y  
u .ku t io / ,m c z a r n y d ,  k t ó r y  nas tak mocno obtho- 
dzi; lecz wkroczenie w o y s k a  f ian  uzkieco naba
wi ło mie nowego kłopotu. Mieszkańcy p rz y łą czy ,  
u się do s t rony f rancuzów.  Hoyn ie  dosUroza^

)3(



ją im potrzeb,  a nam braknie  fw*zystkiego. Nie 
mogąc tyin sposobem u t rz ym ać  się w o tw ar łe m  
polu, rmiijałem' przestawać na korzyściach,  jakie 
położenie miej  sc.a wskazywało.  Podług zasięgnio- 
nych wiadomości,  nieprzyjaciel  j-st  cz tery razy 
licznieysz.ym od nas.“ Kończy M in a  swóy rap
port do„ minis tra zamkniętego w K adyxie ,  prośbą
0 żołnierzy^, żywność,  odzież, broń,  ładunki  i pie
niądze.

Mag is t ra t  w K a d y x ie  podał stanom adres,  w 
k tó ry m  mocnemi  w yrazami  wystawia nieszczęście 
grożące miastu,  jeśli Król  nie odzyska wolności. 
Spodziewają się naylepszego skutku z tego kroku.

Don l i i i  go Ladres,  jeden z nayumi.. rkowań« 
szyoh deputowanych s tanów,  został mianow any do
wód cą w K a d y x ie , a półkownik ar ty i leryi  Aipu-  
ente , minist rem woyny. Ma on także należeć do 
umiarkowanego  s t ronnic twa.  •

Jenera ł  Bessieres zamknął  tw ie rd z ę  las Fe
nas de San P edro , na granicy p ro w in c j i  Mureyi.

Rejencya odebrała od dowódcy prow incy i Ore 
nady urzędową  wiadomość,  iż woysko francUzkie 
pod spraw ą jenerała Barona d’ Ordogno  zajęło mia 
sto Grenadę, po wyyściu z tamtąd w o jska  kon- 
Stytuoyynego Jenerała Zciyas.  Chciał on spiawić 
wyobrażenie o wielkich swoich siłach, przez p r z y 
bycie do niego wielu jenerałów i oficerów, k tórych 
■woysko opuściło; lecz istotnie nie miał więcey nad 
1,600 piechoty i ftoo jazdy; jest więc zbyt  słabym, 
*by mógł dać niejaki odpór francuzom.  Pólk pro- 
wincyona lny w G u a d yz ,  k tóry pozostał w mie
ście tegoż nazwiska,  dla u t rzyman ia  władzy Z a y -  
asa ,  oświadczył  się jednomyślnie ze wszystkimi  
awymi oficerami z i  sp rawą  królewską.

M in a  c h o r u j  jeszcze w Bdrcellonie.  M a r 
szałek M ęn ęey  udał  się z Piera  do Filia  F ranca , 
dla u tworzenia  t am  korpiisu obserwacyynego,  m a 
jącego wspierać woyskó, k tóre  t r z y m a  Barcellanę  
\v  zamknięciu.  0

Za. przybyciem Xiążęcia Angoulem e  do 1 u - 
erto San ta  M a r ia , część 2go korpusu woyska 
połączy się zapewne z woyskiem jenerała Bcr-
desoult. . ■

M erino  jest ciągle w Es t remadurze .  W  pro* 
t r i ncyi  Walency i  panuje naywiększa spokćyńeść.  
W o y s k o  nasze zaymuje zamek M orella ; jenerał 
JJlmann  jest ' w Walencyi .  Słychać o poddaniu 
sie Empecinadoj  nie masz już wątpl iwości  o pod
daniu  się korpusu ViUiica'mpa. Osada francuzKa 
w  Lorca,  k tó ra  cudów' waleczności dokonała,  od
biera codzień od mieszkańców dowody szacunku
1 wdzięczności,  jakie sobie wspaniałem postępo
waniem zjednała.

Uwięziono tu  Don M anue la  de Bastomonte} 
JjyJegń, prp?epa klubu Złotey Bontanny .

Pan L eca tteaux , ad jutant  Xiążęcia A ągoule- 
me.*płłścił M a d ry t  a4 godzinami wprzód,  niz Xią- 
żę, i udął  się prosto do K a d yxu .  Przez nadzwy- 
ęzaynego gońca dowiadujemy się, iż dywizya p t d  
bezpośredniem dowództw em Xiecia naczelnego wo
dza zostająca, w dniu 3 o lipca znieść musiała tak 
g w a ł to w n ą  ulewę z gradem,  jakiey tu  nie parnię 
tają.  Bufza  ta nie odięła jednak żołnierzom w e 
sołości, k tórą  wierne  woysko f rancuzkie zawsze 
jest oży wiope. Zofńiep.e wołali nieustannie.  Niech  
i y j e  Król! Niech iy je  X ią z e  Angouleme!  a miesz
kańcy  idąę za radością,  k tó rą  w nich sprawiała obec
ność wybawców,  przyymowal i  ich z niewyrnów* 
n y m  zapałem. __ ____

A  K g l  1 A.
L o n d y n  dnia  1 sierpnia.

( t  G ą ie t f  Warszawskiey).
Dnia  8 b m. dał  K ró l  Jmć wi- lk i  obiad dla 

X ią i ęc ia  Cum berland  i Xiążęcią Solms , pasierzbą 
jego. Między innymi znaydował  się na tym obie- 
dzie Pan G annpig  z małżonką swoją. Nazajut rz u* 
dał się Xią?ę C um berland  z  Xiążęciem Solms do
t ta łega  lądu.

3łycbąć ,  H  jenerąi Quiroga  przybył tu, i w k i l 
k ą  godzin udał  się przez Falrnouth do Gibraltaru.

Pod Korunncj  (jnia 3,1 %. m. wysypal i  francu- 
*i b a le r yą  i postawili  na  n iey  10 dział u i  funto

wych,  z k tó rych  s trzelać mają do nowego miasta.
T u t e j s z a  gazeta Miniśteryalna Goniec dono

si z Portsmouth  , iz statek pocztowy nazw iskiem  
Jer my IV n a  z tam tąd  płynąć prosto do K a d y x u , 
a na nim udadząs i ę  podróżni, między którym i jest 
kilka francuzów.

N i e m c y .
F ra n k fo r t  dn ia  12 sierpnia.

(z Gazety t fa rsza w sk iey .)
Hrab ia  U'ulmoden,  feldmarszałek austry&cki 

i H ra b ia  Ostermi-nn Tolstoy  , jenerał  ad u tant  
Ni Cesarza Jmci Rossyyskiego, przybyli  onegday 
do tu t ry sz igo  rn i s t ą .

Z  ‘winnic Johan/ii berga, należących do Xią-  
£ecia Metterrlićh , me sprzedawano dotąd wina,  od 
czasu, jak je wspomniony Xiąże posiada, l e r a z  
zaś ma bydź przedawane w różnych miastach po 
eetne ustanowioney.

Gazeta  K ury er warszawski  zawiera z Niemiec 
co następuje:  Król niderlandzki  potwierdził układ,
zawar ty  z Anglią względem zniesienia Landtu n i e 
wolnikami na brzegach Ąiryki .

W H an now rze  d. i& t- ni. odbyła sie kapi 
tuła Orderu  G w e fó w \  ria k tórey ogłoszono 3 / n o 
wy ch  kawalerów tegoż ord ru, mianowanych przez 
Króla angielskiego, |ako Króla hanrt werskiegn.

Korsarze hiszpańscy zabrali okrę t,duń ki, lecz 
s ternik tak się o nylił, że zamiast coby miał za prowa
dzić zd byty okrę t  do Hiszpanii w płynął z nim na 
powrót  do jednego z portów duńskich,  i nie tylko 
u t rac i ł  zdobycz, lecz i sam d s tał  się w niewolą.

Z Holandyi znowu wielu w i r temberskich ko
lonistów i rzemieślników p< płynęło do Brezylii.  
W  miastach nadreńskich znowu dosyć mają po 
kupu jedw ab ba w ełna i towary kojonialne. W z e 
szłym lipcu z Gdańska  wypłynęło  okrę tow 299, 
z rozmaiłem! towarami ,  a naywięcey z drzewem,  
pszenicą, żytem,  jęczmieniem, owsem, lnem 1 po
piołem. — Wie lk i  Niążp darinsztacki wydał  prawo, i» 
w jego państw ie wszyscy młodzi żydzi są obow iązani 
uczyć się v/ publicznych szkołach •cbrzrśriańskieh. 
Gdy Cesarz aus tryacki  został uwiadomiony o przy
padku Oyca ś. natychmias t  przez gońca posłał do 
R z y m u  pewna ilość naywybomieyiz^go wina To- 
k a y  zwanego,” które jest nader  wzmacniającym w 
osłabieniu.

W  Sztokolmie  na seymie szwedzkim uczy 
niono wnio-ek ze ś l r eny  stanu szlacheckiego, abv 
silę woyska lądowego, składającą się teraz ze 20 *08 
ludzi zmnieyszyć na i4 4o8; woysko zaś rpcrsk e, 
aby powiększyć. Utrzymanie  dw oru K 1 óla szw edz- 
kiego w r. 18^9 kosztowało 270,000 talarów,  w r. 
i8 t5  powiększano ten koszt 10,000 talar,  przezna
czono oraz na u t rzymanie meblow królew ski* h 5 GlO 
talarów., s tany jeszcze uchwal iły Królowi  1 |ego 
dynaslyi  ten  wydatek powiększyć o 200 000 tala
rów,  teraz na u t rzymanie dworu następcy jeszcze 
dodano 70,000 talarów.

Po zmarłym Hrabi  szwedz.kim Pose zostało
ważne dzieło; „ O odpow iedzialności Minis trów.“

W  heskim umar ł  nie dawno gancarz  z ror.- 
paczy, i* jego Ips nie wygrał  na lo ter j i j  nieboszczy k

12tak zaś był pewny, że wygra  znaczną summę, 
już a konto wygraney znaczne zaciągnął długi.

W  ł .  O C H t .
Od granic  włoskich dnia  9 sierpnid .

(z G azety W  arszawskiey.)
W  N ic  i zdarzył  się osobliwszy przypadek.  

Tameczny  urżędmk Gdndolfi  zjadł obiad z żoną 
swoją. Nadszedł potem przyjaciel chcąo ich od
wiedzić,  i został Pana Gandolfi  umar tego na łóż
ku i t rzymającego xiązkę w ręku:  żonę feRO t a k 
że u m ar łą  siedzącą z igh łką  w ręku przy kros ien
kach do haftowania;  l u n a f k a  w klatce nieżywego; 
a psa 1 kota zdechłych i rozciągnionych na po
sadzce P r z y c z y n a  tego okropnego wypadku nie jest
jeszcze wiadomą i sąd m z p  czął siedzenie.

Były cesarz m e X y k a ń s k i  , Iturb ide , przybył  
z rodziną swoją do L iw o m y , gdzie teraz odbywa 
kwaran tan nę .  Jeden z Synój? jego miał umrzeć  
podczas żeglugi.
r non a tf.ic
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S z w A Y C A R Y A .

S z n f u z a , d n ia  25 lipca.
(z G a ze ty  Le Conser.voteur Im p a r t ia l ) .

P a n  F isch er ; jeden z d e p u t o w a n y c h  k a n t o n u  
be rne ńskiego  , doniosł  s e y m o w f  szw a yca r sk ie m u ,  
Względem polecenia rz ądu ,  ty czącego  s>ą d r u k u  i 
pol icyi  cudzoz iemców.  Doniesienie t o , z w ie lk ą  
dokła dno śc i ą  ułożone,  kazano rozesłać bezpośrednio 
do w ła d z  22“ k a n t o n ó w ,  a z aw ie ra  co n a s t ę p u je :  
„ W  t.- raź  nicy sz\  cli t.kolicznpś« iach,  komissya  z n a 
lazła dos ta t eczne  pobudki do z a pr ow ad zen ia  czuy-  
11 soi policyi,  slosow ney  i zgoduey 'w przedniTotach 
w y ż e y  w y m i e n i o n y c h  ; ale była też jednomyśln ie  
p r z e k o n a n ą  iż p rzez  t ą  czuyność  me mo gą  i nie 
p o w in n y  hydź  na ru sz ane ,  ani  s tosunki  u s t a n o w io 
n e  a k t e m  zw ią z k o w y  m, ani  p raw a udzieluości  k a n 
tonów.  U z n a n o  w ięc.  ażeby w y r e k  s ł ) m u  i kon
k o r d a t  nie tnoglv m i f ć  m i e y s c a , t y l k o  w t y c h  
przedm io ta ch ,  i że naglące  w e z w a n ie ,  przeslarfe 
p r z e z  seym k a n io n o m ,  byłoby s tosownem  do celu,  
k t ó r y  sobie zakłada ł .  “

'  K om mi ssy a  w ię c  pos tanowiła ,  w przedmio c ie  
na d u ży c ia  d r u k u ,  iż w z y w a j ą  się w ładz e  wyższe  
w sz ys t k i ch  ka n to nó w ,  ażeby  przeds  ę w z ie ły  ś r o d 
ki  s u r o w e  i dos ta tec zne ,  ażeby gaze ty ,  dzienniki ,  
p i sm a  per y o d y czn e  i u lotne,  czyn ią c  w z m i a n k ę  o 
i n t e r es sac h  o b c y c h  kra jów ,  nay większego d o k ł a d a 
ł y  s t a r a n i a , \ d o  usuń  cnia tego w s z y s tk ie g o ,  coby 
mogło obrazić  względy  na le /n e  m o c a r s t w o m  p r z y 
jacielskim,  albo dać powod do s łus znych  użaleń,  i 
i c  w tvni  względzie,  ażeby  nie tak  s ta ra no  się u- 
k a r a ć  p r z e s t c p u j ą e y i h  a'c r a c / e y .  i zby nie do pu
szczono podobnych  rzeczy  ogłaszać.

W e  u  zolędzie pol icyi  n a  c u d z o z i e m c ó w ,  
ko m m is sy a  zaleci ła,  u n i k a ć  p rz ez  ś rodki  dos ta 
teczne ,  wesśc ia  łub pobytu  w  fezwaycaryi ,  zbiegów, 
k tó rzy ,  7, p r z y c z y n y  popełn ioncy  zbrodni ,  lub za 
na ruszenie  sp ok-yno śc i  } u b l i c z n ty ,  oj usciii  swoję 
o y c i v z n y ,  i są n  te  rzeczy  ścigani;  r ó w n i e ż  c u 
dzoz iemcy.  k t ó r y m  dozwoK no  pr ze b y w a ć  w Szw ay-  
ca ry i .  a którzy by  tego nadużyl i ,  kn u ją c  n ie be z 
p ieczne  zam ysł y  p rzec iw  praw e m u  rządów i p r z y 
jacielskiego nincai stw a, albo miesżaiąc spokoynośo  
i nokoy w e w n ę t r z n y ;  j / b y  od tą d  weyśc ie  cu d z o 
z iemcó w do S z w a y c a r t i  nie miało mieysca ,  jes.r 
m e  beda op a t rzen i  ś w ia d e c tw a m i  w ła d z  nueysco-  
w vcli. ' i p r zez  k tór e  d o , t a t e c z n . e  siebie nie u s p r a w i e 
dl iwią;  a w p r z y p a d k u  przedłużonego poby tu,  św ia- 
cl et w a udow odniaiące,  mają by dź jnd j nsa ne  przez  
min i s t r ów'  ich rz ą d u  a k r e d y t o w a n y c h  przy  z w i ą z 
k u  sz w a y c a r s k im ,  k iedy  ich  r z ą d  u t r z y m y w a ć  t u  
bedz ie  swojego minis t ra .

Se ym  jednogłośnie p rzy j ą ł  prze łożenie  k o m -  
i ł i s sy i ,  w y r o k  wzglądem niego niezwłocznie  p r z e 
słany’ będzie  w szys tk im  rz ą d o m .

D a lszy  e tą*  o fiar na  w ykup  p re la w  z n iew o 
li  turechiey ■

Xię/ma Z u b o w  r:  as. 1000, Marsza łek  gube r -  
n i a ln y  wi leński  K a r p p  r. sr.  100, l i r y c e  w icz r.  as. 
10, Józef  P u z y n a  r.  as 5, S t r u m i ł ł o  r  as 5. Lange  r .  
s r .  15 , T a r a l u t a  r .  as. f>, T e o d o r  H o e e d k ie w jc z  sr.
r .  I, Z id h le row a  r. s. 1. 1’rzy  ąłgówski s r .  5o k.,
B a r t ł o m i e y  i Doro ta  Z a t o r s c y  »r. 1 r.  i 5 k. K a 
l inowski  7^ k. sr., T e h z e w s k a  szkoła p o w ia to w a  
5o k.  sr.  i l o r o d n ic z v  P u z y r e w s k i  2 r .  s %  J a n k o w 
ski  80 k.  s r ,  Min ey ko  t o  kop.  sr:, K u k u t o w i c z  7 !  
k.  sr. Zgodno: S e k r e t a r z  A.  Ła z a ro w ic z .

----------------U  _______‘

się, iż n a  uzyskanie  l i czącey  się n a  Michale Mar
k iewiczu ,  s k a r b o w y m  p c d r a d c z y k u  r z e c z y ck ie g o  
p o w ia tu  ob y w a te la  i b y ł y m  n o r m a l n y m  sędz iu  , 
zuaczney  co do p r o w i a n t u  s k a r b o w e y  na leżnośc i ,  
p rz ezna cz on o  na p rzed aż  z publ icznego  t a r g u  m a 
ją tek  jego, w  bobruyskim  powiec ie  położony,  n a 
zy w a ją cy  się wieś S;eiec,  w k t ó r e y  poddany ch  p łc i  
m ęzkiey  5 , a ż tń s k ie y  9 dusz,  z ich maję tno śc i ą ;  
z t e y  wsi wyliczono dochodu assygn .  rub .  y l i k c p .  
85, a loc io le tm a  i n t r a t a  wynos i  1620 rub.  k r p  ; 
a  za tem ży c z ą cy  kupić  t a k o w y  m a j ą t e k ,  z e c h c ą  
p r z y b y w a ć  tio tego R z ą d u  na t e r m in y :  Tszy 5, agi 
7 se p te m b ra ,  s 3ci od dnia w y d r u k o w a n i a  w S a n k t -  
i ' e texsb ur sk tch  a lbe t -Moskiewskich ga ze ta ch ,  k t ó 
r e  poźriiey nastąpi ,  we  t r z y  m i e s i ą c e ;  t a k o w e g o  
m a j ą t k u  op '3 1 k o n d y c y e  okazane  b e ^ ą  ż y c z ą c y m  
za przybc iem ich tu  na ta rg i .  Dn ia  4 a u g u s t a  
i823 r .  S e k r e t a r z  F.  A r c im o w ic z .

3 . OJ Litewskiego Grodzieńskiego R z ą 
du ogłasza się, iż położona w tuteyszey guber-  
uii w powiecie,  Wołkowyskim część majętno
ści Łopienicy, wydzielona hyłemu odkupczy-  
kowi trunkowego poboru Houwaltowi z cza-  
checkiey exdy wizyi, zawierają w .sobie jednego 
poddanego z sieni ją,  ̂ ziemią i zabudowaniem, ng, 
uzyskanie liczącey się na Hotiwalcie z a t r z y 
manie w mieście Grodnie odkupu, akcyzney,  
nieduimki, przeznaczona na przedaż 1 publi
cznych targów, mających się odbywać dnia 2 6  
i 27 następującego miesiąca seplembra w W o ł -  
kowyskiey szlacheckiey Ojiiece, a trzeci osta
teczny w tym Rządzie , za trzy miesiące od 
dnia wydrukowania , które poźniey nastąpi w  
Sar.kt-Petersburskich albo Moskiewskich gaze
tach; a zatem wzywają się życzący kupić. Dnia  
2 6  Julii 1 8 2 5  r .

Expedytor Kolleski Sekretarz Jan Kru-  
powicz.

o Z b i e g a c h .
Od .Mińskiego Guberi i i ahiego R z ą d u  ogłasza 

się, iż j awiący  się dob rowoln ie  chłopiec  J a n k o  K o 
siło choc iaż  powiada ł ,  że n ą h  ży do l iczby woysko -  
w y c h  kan to n is lo w ,  lecz t o  jego opow a d a n  e po u- 
czy ni on ycl i  p rz ez  z i em ską  policva  izysk an jach  
w  istocie,  mepotw lerd^i ło się, 1 żeby Ón do kogi kol-  
wiek  na leżał  rueocikcytc;  a za t em  n a m c c y  Im ie n 
nego Navw yz sz ego  Jego Cesarski* y Mości  U k a z u  
w dniu a3 f ebr uar y i  t e r a ź .  roku  w yd aneg o ,  u z n a n y  
w ł o c / e g ą  i odes ła ny  do M.ńskiey  Izby  Po w sz e c h -  
n e y  Opie.K:, dla ro z r z ą d z e n ia  r u n  zgodnie 7, po-  
w y ż s z y n i  uk aze m ,  a  zatepi  jeśli p o m i tn io ny  c h ł o 
piec okaże  się do kogo p r z y n a l e ż ą c y m ,  aby t e n  
prosząc  o z w r o t  jego postąpi ł  ped ług  w y r a ź n e g o  
br zm ienia  ’w y ż e y  w zmienionego Nay wy ższego  U- 
kazu;  p r z y m i o t y  pomienionego  c h ło pc a  Kos i ły  sa; 
w z ro s tu  i£ a r szy n a ,  t w a r z y  b ia łey  o k r ą g ł a w e y ,  o- 
czu b łę k i tn y c h ,  włosc w n a g ł o w i e  i b r w i a c h  ś w ia -  
t ło-Vusych,  nosa miernego ,  rr.ówi cz ys to  , religii 
uniaokiey ,  od u rod zenia  lat  1 7 .  Dnia  2 8  l ipca i 8a 3 
roku .  S e k r e t a r z  F .  A r c i m o w i c z .

Kurs wileński ns as*ygnaty od dnia t 7 sierpnia 
rubel srebrny 3 rub 77! kop., czerwony złoty no. 
w yr .  11 kop. 70, stary r. u k o p .  62 irrperyałr. 36
kop. 6o£.

P r te d a i  Majątku.
7 Od Mińskiego  Gitbernialnego Rządu ogłasza

P o w a lo n o  drukow ać. Z  polecenia J IV . W ojennego L itew skiego Gubernatora.
A n d rzey  Sucharski R zeczyw is ty  R adca Stanu i Kawaler,

w Drukarni fiedakcy\



Od L i tew sk o  • W ileńsk iego  Gbernialnego 
R z ą d u  ogłasza się, i i  w c ię ty  kurlandskiey gubernii w 
dobleńskim  powiecie bez paszportu  Daw id Ro
manowski, k tó ry  m iędzy  innemi na examinie w y 
zna ł,  że m ieysca  urodzenia , s tan u  swego i do ko 
go należy niepam ięta; na  mocy U kazu R ządzące
go Senatu  pod  dniem 29 augusta  1807 roku, po
dług rezolucyi F.sądu pcd dinem r cze rw ca  18^3 ro 
ku nasta łey , uznany w łóczęgą i na  mocy io tego 
parag ra fu  Naywyższego Jego Cesarskiey Mości ro z 
kazu  pod d. 23 Jebruary i 1825 roku, danego Rządzą
cem u Senatowi; dia odpraw ienia  do Syberyi na po- 
sielenie odesłany d. 9 tegoż czerw ca  podług u rz ą 
dzenia o posyłających 3ię,^do tobolskiego P rykazu  
zsyłkowych, o cz em  zgodnie z 12, 13, i 4 i 15 pu n 
k te m  tegoż N aywyższego U kazu, uwiadamiają się 
w łaściciel tego włóczęgi i.lbo grom ada do k tó rey  na
leży. P rzym io ty  pomiemonego włóczęgi w z ro s tu  a 
a rszyn  4 w ie rszków ; t w a r z y  podługow atey , czy- 
s tey , włosow aa g łowie c iem norusych , brodę i Wą
sy goli oczu  s z a r y c h , nosa długiego. Dnia 27 
julii 1823 roku .  Sowietnik Białocki. S e k re ta rz  
Kdeyst. S tołanaczelnik Suchocki.

Od tegoż Rządu ogłasza się, iż w z ię ty  tu -  
teyszey  gubernii w kowieńskim pow iec ie ,  bez p a 
szp o r tu  Józe f  Paw łów  Berezowski, k tó ry  na exa- 
minie powiadał, że m isy sra  urodzenia, s ta n u  swego 
i do kogo należy n iepam ięta ,  lecz jak słyszały od 
•m a r ły ch  już ro iż io ó w , że żył jakoby około Nieświ-

źa, ale w jakiem m ieyscu niewie; na mocy Ukazu 
Rządzącego Senatu  pod dniem 29 augusta  1807 
r o k u ,  podług rezolucyi Rządu pod dmern 22 
maja 1823 roku  n a s ta łe y ,  uznany w łóczęgą, i 
na mocy 10 p a rag ra fu  Naywyższego Jego C esar
skiey Mości rozkazu pod d. 23 fe b r ra r y i  t823 r . ,  
danego Rządzącemu S e n a to w i; dla odpraw ienia 
do Syberyi na posielenie odesłany d. 26 tegoż maja, 
podług u rządzen ia  ó posyłających s ię ,  do tobol
skiego P rykazu  zsyłkowych, o czem zgodnie z 12, 
i 3, i 4 i i 5 punk tem  tegoż Naywyższego Ukazu 
uw iadam iają się właściciel tego włóczęgi lub g ro 
m ada do k tó rey  należy. P rzym io ty   ̂ mienionego 
włóczęgi: w zrostu  2 arszyny 41 w ie rsz ;  tw a rz y  
pod ługow atey  sucbey* włosow na głowie ciemno
rusych , brodę i w ąsy  g o li ,  oczu s z a ry c h ,  nosa 
miernego, p a  lew ey  stron ie  tw a rz y  rodzime m a
łe p ię tno , a na  p raw ey  b ro d a w k a ,  od urodzenia 
la t  ł8 .  Dnia 27 julii 1825 r. Podpisy jak wyżey.

2 . Sąd Z i e m s k i P t u  W F e ń s k i e g o  i n t e r e 3-  
s o w a n e  s t r o n y  p rzez  n i n ieyszą  aw iz acyą  u w i a 
d am ia ,  że d e k r e t  o s t a t ec zn y  między  w i e r zy c i e 
l a m i  i d e b i t o r a m i  zeszłego Andrz e ja  M a l c z e w 
skiego b. P i s a r z a  A k t  T r y b u n a l s k i c h  w  dni u  4  
7 b r a  t e r a źm ey a zeg o  i 8 s 3  r. p ro m u l g o w a ć  bę 
dz ie .

lzmeyj r Ł c z n a u i Ł u n c  uio, Ł w.* t r  -  r*  — o* --------

Izego roku; a dla B >hrnyskipgo na targi dnia 161^9 i 2?, a na przetargi d ni® 27 tegoż n ^ ^ e m h ra
' n  -  ■ ! ——     ■' . ■ — ...................

Tabeila o polrzebney na r<k ilości artyku łów  do jtdztnia  i picia i innych  zapasów i matei  
łów dla Grodzieńskiego dyw izyonnego szpitala, na dostawę k tórych  w z y w a ją  się ży czą cy  do K< 
missyi W ileń sk ieg o  K om m issoryatsk iego  D epo na n aznaczone u n iey  t argi.

K d j j a a u n  i  l u o  t n  j  eu

g a tu n k i  podzielonych.

A. K ru p  owsianych . - *
Soli • . 1  
Słodu jęczmiennego 
M iodu patoki
M ąki pszenney . .
M ąk i owsianey 

■ U lepu  cukrowego 
M ydła ziarnistego (jądrowego) 
Siemienia konopnego 
K ru p  jęczm iennych  .
Świec łojowych . . .

1. Mięsa świeżego 
'P łu s tg ś c i  ba fan iey  .

Sadła świniego 
M asła
O liw y  . * - * ■ * ■
Oleju konopnego czystego . -
K apusty  kw aszoney półbiałey 

B uraków  kwaszonych 
Z ieleniny świeżey: kapusty , botw ina, 

w iu  i  pok rzyw y  
M ię ty  n iem ieckiey  . . :
Cebuli zieloney # .
C hrzanu  w  korzeniach  

), P iw a - • .  '
O ctu  na sposob niem iecki -

— piwnego . « *
S pirv tusu  . * *
W in a  reńskiego p o r tw ey n  
G orczycy  - - *
Drożdży . - • • *

I. M leka krow iego świeżego 
Jay k u rzy ch  , . . -

i*. D rew  jednopolannych
— trzypolannych

Ilość zapasów po Ceny podług k tórey  k upun
na trzebna  na jeden rok Sie te raz  staraniem gospodar-

ivł-dąc w zorowie. skićm ur/.ez dozorcę szpitala  na
assygnacye.

Rub. Kop.
• 970 pudów cz e tw ie r t  8 pudoW 34 3 o
• 24o pudów pud 4 5o

23o cze tw iert i c z e tw ie r t i 5 8o
270 pudów pud 20 ___

• 790 pudów p ud 5 •—

• 55 pudów pud 4 —
• 22 pudy pud 2n —
• 210 pudów pud 16 —

• • V 2 pudy cze tw iert 20
• 180 pudów czetw ieęt J7

go pudów pud 20 _  i
3,175 pudów pud 4 , 8o
2 pudy pud i 5 -—
12 pudów pud 16 —
10 fun tów fu n t — 3o
12 pud. 20 funt. fu n t i 3o

•

go pudów 
i ,44o w iader

pud
w iadro

17
i 5o

9 1,600 w iader w iadro i 25
szcza-

pud25o pudów 5 r-
i 17 /pudów pud 38 .--
m 5 4 o pudów N pud x 5 ---
* \ 65 pudów pud 4 25

35o w iader wiadro i
, 7 5

4 45 w iade r w iadro 9
• 200 w iader w iadro 2 25
• 20 w iader garniec i 5 _

• • 280 butelek butelka 2 2 J
4 ł  pud 20 funtów fun t ------ 45
■9 100 w iader w iad ro 7 25
• 3o w iade r w iad ro 2 _

• ' 3,760 sz tuk setnia 2 25
•  / 64o sążni sążeń 7 —

i  r  i ł
35o sążni sążeń >9



1'aUclla ó potrzebney na rok Uosoi artykułów do jedzenia i picia i innych zapasów do Bobruj-, 
skiego woyskowego szpitala, na dostawę których wzywają się życzący do Kommissyi Wileńskiego,
1^  I t  i  > > r~w I  \  *1 n  n  ó  n  v*» > .  n  n  r t  V IT  Z ł  1 O  IZ  ł  1  i ’ l l  1 (

Nazwiska zapasów i materyałow, na 
gatunki podzielonych. 7

A. Krup owsianych . " . . .
Soli . . . . . .
Słodu jęczmiennego . . . .
Miodu patoki . . . . .
Mąki pszenney . . . .
Mąki owsianey . . . .
Ulepu cukrowego :
Mydła ziarnistego (jądrowego) ' .
Siemienia konopnego . . .
Krup jęczmiennych . . . .
Świec łojowych . : . .

Mięsa świeżego , .
Sadle . . . . . .
Oliwy . . . . . .
Ole u konopnego czystego .

C. Kapusty kvva,zoney półbiałey .
Zieliny świeżey: kapusty, botwinia, szcza

wiu i pokrzywy . . . .
Mięty niemieckiey . . . .  
Cebuli zieloney . . . .
Chrzanu w korzeniach . .
Cebuli w  główkach . . . .

D. Piwa . . : . . .
Octu na sposób reński . . .

— piwnego . . . . .
Spirytusu .
W in a  reńskiego portweyn . .
Gorczycy . . . . . .
Drożdży . . . . . .

E. Jajek kurzych . . . .
P. Drew jednopolannych.

— trzvpolannvch— ■—  —   — 11 — ■■ ■■   —_

Ilość zapasów po 
trzebna na jeden rok 
kładąc wzorowte.

Ceny podług którey kupują1 
się teraz staraniem gospodar 
skiem przez dozorcę szpitalu na
assygnacye

Rub. Kop.
1070 pudów czetwiert 8 pudów 22 23i
24o pudów pud 2 5o
170 czetwierti czetwiert i 5 __
24o pudów pud i 4 __
1470 pudów pud 4 5o
2o5 pudów pud 4 45
10 pudoW pud i 3 -
100 pudów pud i 4 -
2 czetwierti pud 1 65
55 czetwierti czetwiert J9 76 ?
go pudów pud 18
3,5oo pudoW pud 5
4 o pudów pud 10 __

^12 pudów pud 60 __
i 45 puriow pud 12
2 , i 5 o  wiader wiadro — 80

2io  pudów pud 1 5o
i 3 pudoW pud 5o —
80 pudów pud 2 28
60 pudów pud 4 —
110 pudów pud v 3 5o
680 wiader wiadro 1 Co
60 wiader wiadro i 3 8 i i
58o wiader wiadro 2 00
4o wiader wiadro 26 7°
445 butelek butelka 2
5 pudów pud 39 46J
780 garcy garniec — 97^
3ooo sztuk setnia 2 83
4go sążni sążeń 3 33-jl
53o sążni sążeń 8

feiódniey klassy Jafmiowicz. 
Osmey klassy' Łunt.  
Sekretarz Bohdanów. 
Dziesiątey klassyr Kastiljew.

O ś w i a d c z e n i e .
i Excerpt  oświadczenia z protokułu.  po 

tocznego Sądu Grodz.  P in  Upit. w dacie po
niższej zapisanego et eorundetn pod pieczęcią 
urzędowa stronie rekwdrującey jest wydań.

Roku tysiąc ośmset dwudziestego trzecie
go julii szóstego dnia. Przed aktami Grodz
kimi F iu  Upit znaydując się obecnie J W .  T e 
odor Ropp b. Marszałek Gubern.  Wileń. i ka
waler  ś. Anny drugiey klassy oraz orderu 
pols. dał do zapisania oświadczenie następne: 
w roku tysiąc ośmset siódmym junii dwuna
stego był wydany oblig przez W .  Krzysztofa 
Hanna kap. Janowi Fryderykowi Heykingowi 
Hoptmanowi Windawskiemu na summę talarów 
bitych pięć tysięcy; takowy dług w roku ty
siąc ośmset czternastym .junii dwunastego przez 
umocowanego W  Józefa Pawłowicza Sędz. 
w  Nitawie całkowicie zaspokojonym został, a 
po wypłacie tey summy oblig len ie  W .  P a 
włowicz przyjął do siebie i ony do powrotu 
właścicielowi, oświadczającemu się wręczył, 
niemając zręczności oddania onego W. Hare-  
nowi tenże oświadczający się zlokował między 
swojemi papierami, lecz w tłumie onych nad- 
scwyczaynem wydarzeniem zaginął. Przeto 
gdyby z takowego zatracenia tak W. I la ren 
jako i oświadczający się nieponosili jakiey szko
dy,  ninieysze oświadczenie zapisuie, rów nież za 
Wynalezieniem się. t e n i s  oblig oddać właścicie

lowi obowiązuje się (w protokule podpisano) 
Teodor  Hopp były Marszałek Gubernski  i ka
waler.

Zgodno z protokułem poświadczam Pisarz 
Grodzki Upit. Antoni Olechnowicz.

Ze może bydź przyjętym do druku za
świadczam Antoni Olechnowicz Pisarz Gr.  Upit.

5 Za Rozkazem JEGO IM P E R A T O R -  
SK IE Y  Mości.

Wypis z xiąg Ziemskich Powiatu  Zy to .
niierskiego.

Roku 1823 miesiąca czerwca 19 dnia. 
W  roki sądowe Ziemskie Powiatu  Zytomier.  
skiego od dnia 18 roku i miesiąca na akcie 
wyrażonych,  w Żytomierzu sądzić się zaczęte, 
przedemną Erazmem Jezierskim Sędzią Z ie m 
skim Żytomierskim i xięgami ninieyszemi oso
biście stawając JO. Mikcłay X ią ie  Radziwił  
niegdy JOX. Mikołaja Radziwiła Generał  Ley-  
tnanta bywszey Litewskiey kormey Gwardyi  
syp, w celu zabezpieczenia całości majątku swe
go po rodzicach swoich w części przynależney 
na się przypadłego i osiągnienia onego w swoje 
posiadanie, następujące do akt ninieyszych o- 
świadczenie i zaskarżenie podał —  Po śmierci 
Oyca żalącego się niegdy JO. Mikołaja Xię.  
cia Radziwiłła w roku 1809 albo pierwey lub 
późniey nieco zaszły, na żalącego się i dwóch 
braci jego rodzonych JOO. Michała starszego i

)3(



F r a n c i s z k a  naymłoćUz^go X i ą ż ą t  R a d z i w i ł ł ó w  
(gdyż 4 t y  b r a t  n a j s t a r s z y  niegdy JO.  K a r o l  X>^- 
i e  R a d z i w i ł ł  b e z d z ie tn i e  zszedł  z teg o  świata)  
p r a w e m  n a t u r a l n y m  spad ły  d obra  dz iedz iczne 
Z y r m o n y  z fo lw a rk am i  i przy le g łośc iam i  w p o 
wiec ie  L i d z k im ,  i d o b ra  J a w o r  z fo lw a rk am i  
i przyleg łośc iami  w  powiec ie  S łon im skim,  a  
w szys tk ie  w  G u b e r n i i  G ro d z i eń sk ie y  położone,  
i n t r a t y  r o c z r e y  do d w ó c h  kroc  s ta tys ięcy czy
n i ą c e ,  tu dz ież  ró ż n e  ruchomośc ie  i r e m a n e n t a  w  
n i c h  znayd ujące  $ię, dfa z  i su m m y  t a k  w  goto w i 
an i e  jako i n a  k r e d y ta c h  będące;  z p o w o d u  zaś iz 
t a k  źa lącysię  iako i b r a t  n a y m ł o d s j y  J O X .  F r a n -  
ciszek R a d z i w i ł ł  zo s taw al i  w ó w c zas  w  inałole-  
tności  w i e k u  sw'ego, c a łk o w i ty  t e n  m a ją tek ,  
pod opiekę  i za rzą d zen ie  JO .  M i c h a ł a  Xięc io  
R a d z i w i ł ł a  jako b ra ta  n a j s t a r s z e g o  i już pod 
t e n  czas. pe łno le tn iego,  tu d z i eż  W .  F r a n c i s z k a  
E d w a r d a  d w ó c h  Im i o n  P i leckiego  dosta ł  się,  
a  lubo p r a w a  k r a jo w e  a m ianow ic ie  S t a t u t  L i t e 
w s k i  w rozdzia le  6 a r t y k u l e  4 pod T y t u ł e m ,  
„ n a u k a  o p iek u n ó w ,  jako mają  op iekę  swą  n a s i ę  
b r a ć “ położony  i k o n s t y t u c y e  w l a tach  i 5t)5y m  
i  i 7 7 5 y m  u s t an o w io n e ,n i e  ty lko po rz ądek  p r z y i -  
m o w a n i a  i s p r a w o w a n i a  op iek i  w  tychże  p r a 
w a c h  ob sze rn ie  wyszczególniony prz ep isa ły ,  a le 
n a w e t  z d a w a n i a  corocznie  r a c h u n k u  z s p r a w o -  
w a n e y  opiek i  o b o w iąz ek  na o p i e k u n ó w  włożyły .  
P r z e c i e ż  o p i e k u n o w ie  wyżey  m ian o w an i  p o rz ąd 
k u  i o b o w ią z k u  t ak o w y c h ,p ra w a m i  p rz ep isanych ,  
u c h y b i w s z y  i m a ją tek  rz eczony  ża lą cem u  się w  
t r z e c i e y  części  p r z y n a l e ż n y ,  czy to  w spó ln ie  
o b y d w a  czy le ż  po jedynczo na  p r z e m ia n y  nie t y l 
ko do czasu w y y śc ia  z l a t  m a ło le tn ich  ża lące
go się,  ala i d o t ą d  , acz już  ża lący się r o k  27 
w i e k u  sw ego  ko ńcz y ,  p rzez  l a t  b lizko pi ę t naś c ie  
p o s i a d a j ą c ,  i z n a czn e  w niey  zniszczen ia ,  jak* 
t o  p rzez  w yc ię c ie  i spus toszenie  l a sów ,  p rzez  
zu b o żen ie  i r o z p ęd ze n ie  podd anych,  i p r z ez  i n 
n e  nad u ż y c ia  p oczyn iw szy ,  ani  teg oż  m a j ą t k e ,  
an i  ka lkulacyi  z n iego ża lą cem u  się nie zdali;  
z  czego w szys tk iego p r e t e n s y a  ze s t r o n y  ż a 
lącego się w  ogóle do m i l i o n a  zł .  sr .  k u  m a 
j ą tk o w i  r z e c z o n y c h  o p i e k u n ó w  utworfcyła się. 
O p r ó c z  d ó b r  i m a ją tk u  p o w y ź e y  w y s z c z e g ó l 
n ionego ,  po śmie rc i  tegoż niegdy o yca  ża lącego 
gię , spad ły  jeszcze d obra  C z e r e s e  i Sie l iszcze 
Z fo lw a rk am i ,  przy leg łośc iami  i r ó ż n e m i  r e m a 
n e n t a m i ,  p r a w e m  l e n n o ś o  pos iadane ,  w G u b e r -  
n ii  M ińsk ie y  ptc ie  Dz iśn ień sk im  po łożone ,  i n 
t r a t y  r o c z ń e y  przeszło  100,000 zł.  sr.  c z y 
niące ,  do u ż y t k o w a n ia  z p r o w e n t ó w ,  w  r ó w n e y  
części  k a ż d e m u  z s y n ó w  tegoż niegdy o yca  
p r z y n a l e ż n e ,  z k t ó r y c h  t a k ż e  od r o k u  1S17 w  
passe sy ach  a r ę d o w n y c h  zos ta jących,  b r a t  s t a r 
szy ża lącego się J O .  X ią ż e  M icha ł  R a d z iw i ł ł  
aż  do r o k u  t e r a ź .  s am ow oln ie  c a łk o w i t e  p ro -  
w e n t a  za bie ra j ąc ,  o n y c h  w  t r z e c i ey  części  ża 
l ą c e m u  się nie udzie l a ł ,  z cSego t akże  p r e t e n 
sya  ze  s t r o n y  żalącego się do m a ją tk u  w spo-  
m n io n eg o  JO .  M ic h a ł a  X i ę c i a  R a d z i w i ł ł a  r e 
g u lu jąca  s ię,  do d w ó c h k ro ć  s tą tysięcy zł. s re b r .  
zanosi,  n ad to  jeszcze  w  ro k u  1821,  t en że  b r a t  
ża lącego  się JO .  M i c h a ł  X iąż e  R a d z iw i ł ł ,  z a 
p ro p o n o w a w s z y  t ak  ża lą cem u  się jako i b i a t u  
n a y m ł ó d s z e m u  JO .  F r a n c i s z k o w i  K ięc iu  R a d z i 
w i ł ł o w i ,  aby  zezw o l i ć  n a  o k u p n o  z d ó b r  
Z y r m o ń s k i c h  f o lw a rk u  T a r n o w s z c z y z n a  z w a -  
■*go s p o d  z a s ta w y  , zaciągnąć  d łu g  w  b a n k u

S a n k t - p e t e r s b u r s k i m  z a je m n y m  na z a t - ł a j  p r z e - 
s to tys i ąca  dusz  m ęzk ic h  z d o b r Z y r m o ń s z c z y z n y  
i J a w o r s z c z y z n y  do tąd  niedzie lnych ,  i w ty m  ce 
lu  po zy sk aw szy  b ra te rs k ie  zaufan ie ,  za  w y d a -  
nerni  sobie do teg o p l e n i p o t e n c j a m i ,  s u m m ę  
p rz esz ło  t r z y k r o ć  s to  tysięcy w t y m ż e  b an k u  na  
p r z e d m i o t  w y ż e y  w y m ien io n y  zaciągnął  : ale w  
t y m  niechcąc  się w y  w za jem nie  b r a t e r s k i e m u  
za u fa n iu ,  dotąd ani  f o lw a rk u  T a r n a w  szczyzną 
zw an eg o  z pod za s ta w y  ni eo kup i ł ,  ani  s u m m y  
zac iągnioney  w b a n k u  w * zeciey części ża lą 
c e m u  się p rz y n a i eżn e y ,  p om imo  k i lk o k ro tn e  o to  
ze  s t ro n y  żalącego się nalegania,  n ieoddał ,  zkąd  
p odo bn ież  p r e t e n s y a  ża lącego się do m a j ą t k u  
tegoż  b r a t a  przeszło  na sto tys ięcy zł. s r t b r .  
r e g u lu j e  się,  nad wszystko  zaś,  kiedy żalący się 
chcąc  już przyść  do w ła d a n ia  maj ą t k i em  s w o 
im  1 u ż y t k o w a n i a  Z niego,  więcey  jak od r o k u  
(aby JO .  M ich a ł  i że R a d z iw i ł ł  jako b r a t  
n ay s ta r sz j '  ku  do p e łn i e n iu  dzi a łu  dób r  d z i ed z i 
cz n y ch  k lu c z ó w  Z y rm o ń s k ieg o  i J aw o r sk ie g o  
p r z y s t ą p i ł ,  schedy t rzy  z o n ych  u łoży ł  i m ł o d 
szym  s w y m  braciom do w y b o r u  p o d a ł ,  aby 
z t y ch że  dó b r  była  z d a n ą  kalku lacya  z Usatys
f a k c j o n o w a n i e m  z b ie r a n y c h  prz ez  lat  i 5 p r o 
w e n t ó w ,  w  t r ze c iey  części ża lącemu się n a l e 
żnych.  aby z dóbr  Cze rese  i S ie l i szcze  l en n y ch  
d o c h o d y  przez lat  sześć od possesorów aręt lo-  
w nyc ł i  Zabrane,  w  t r z e c i e y  części ża lącemu się 
b y ły  zw r ó c o n e  ; i aby s u m m a  w b an k u  za je-  
in n y m  S a n k t  p e t e r s b u r s k im  na  o k u p n o  fo lwar
k u  T a r n o w s z c z y z n a  zw anego  wzię ta ,  była  na  
t e n ż e  p r z e d m i o t  u ży t ą  i obróconą  lub w t r z e 
c iey części  ża lą cem u  się zw ró co ną)  od tegoż 
b r a t a  sw ego  zażąrSut, to  w tym  żadnego s k u t 
k u ' d o t ą d  n i e o t r z y t n a ł , z a t y m  z teąo powod u 
żalący się p r z y m u s z o n y m  zosta ł  to  wszy s tko  
p o w y ż sz e  , tak  publ iczności  jako i a k t o m  ni- 
nfeyszym o b j a w i ć ,  i o co gdzie  z p o rz ąd k u  
w łaśc iw ego  w y p a d n ie ,  czynność  p r a w n ą  z apo
wiedzieć  ; co też  i w  r zeczy  samey oświad cza  
i z a p o w iad a  , a r a z e m  z p r z y czy n y  t a kow e go  
za p o w ied ze n ia  oddziela jąc  wsze lk ie  swe  dzia
ł an ia ,  w e  w-zys-tkSch tak  ek o n o m icz n y ch  jako 
i  p r a w n y c h  in te re ssa ch  dóbr  Zyr in o ń sczy zn y  i 
J a w o r s z c z y z n y  tyczący ch  się,  od dzia ł ań  podo- 
b n y ch ż e  braci  swoich wsze lk ie  p l e n i p o t e n c j e  
k o m u  bądź do r z ecz o n y c h  in te re ssów  dotąd z 
r z e c z y  s w e y  wydane,  od-wołuje,  niszczy 1 kas- 
suje.  M ik o lay  X ią ż e  Radz iw i ł ł .  Z  k tó ry ch  xiąg  
i  t en  w y p is  pod pieczęcią  Ziem.  P o w i a t u  Z v -  
to m ir sk ie g o  w yd a je  «ie , P is ań  w Mieście J E 
G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M O Ś C I  Ż y t o m ie r z u .

Z g ad za  się z A k tam i ,  zaświadczani  G r z e 
gorz  K a le ń s k i  Z iem .  Z y to m .  S ąd u  y. R eg en t .

C z y t a ł e m  F ra n c i s z e k  Zabawsk i .
J ako  ten  manifes t ,  wolno d r u k o w a ć ,  z a ś w ia d 

czam  Sędzia  Z iem .  Z y to m .  E r a z m  Jez ier sk i .

A r e n d a  d o m o w.

2 Dom Xłęcia Jenera ła  Puzyny na  tdicy 5. 
Michalskiey, ze s t a jn iam i ,  wozowniami  i wizedkie- 
kiemi wygodami,  jest do zaarędowania od s. M i 
chała; rocznie lub t rzyle tn ie.  K.tubv c to chciał  t r a 
tować ,  niech się uda do ni.żey podpisanego, miesz
kającego w domu konsystorskim naprzeciw’ ko- , 
ścioła katedralnego,  a tam o ceni-  i warunkach po
informowanym zostanie.  rI e o h l l i .w ia tkow sk i  Kcl-  
legialny Sekr.  P o cz tam tu  Lit.


